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Dalsze wiadomości o jaskiniach w okolicy Dukli 1

1 Por.: «Chrońmy przyrodę ojczystą» R. VII, 1951, nr 3/4, str. 54.

W czasie podróży służbowych w okolice Dukli w dniach od 
5 do 16 lipca 1951 r. udało mi się odnaleźć kilka nowych jaskiń. 
Wśród nich do większych (15—20 m) zaliczyć należy jaskinię «gdzie 
samolot spadł» znajdującą się na górze Cergowej a nazwaną tak 
od pamiętnego zdarzenia z ostatniej wojny oraz jaskinię w kamie­
niołomie koło Lipowicy. Mniejsze jaskinie na Cergowej to — «pod 
lasem», «na Kocurach» i «na wierchowinie» czyli «na kopaninie». 
Ostatnia znajduje się obok jaskini znalezionej tu zimą 1950/51 r., 
powstała więc w ciągu pół roku! W związku z tym warto zauważyć, 
że ludność miejscowa (m. i. lekarz) stwierdza zgodnie, że dawniej ' 
były tu jaskinie znacznie większe. Wiele z nich zniknęło od czasu 
ostatniej wojny. Toczyły się tu bowiem szczególnie zacięte walki 
(np. «góra śmierci» koło Iwli) i od ciągłych wstrząsów towarzyszą­
cych detonacjom jaskinie miały się zawalić. Informacje te są wia­
rygodne, sam bowiem oglądałem świeżo zapadnięte zbocze, z mniej 
lub więcej zasypanymi jaskiniami.

W okolicy Dukli stwierdzono znaczne zarówno pod względem 
ilościowym jak i jakościowym występowanie nietoperzy: w ciągu 
10 dni poszukiwań znaleziono ich 8 gatunków. W wypluwkach sów 
znalazł dr Wacław Skuratowicz kilka gatunków ssaków bar­
dzo rzadkich w Polsce. Znaczna ilość czaszek dowodzi, że są one tu­
taj pospolite.

Rezultaty wycieczki zachęcają jak najbardziej do badań przy­
rodniczych w środkowych Karpatach. Niskość gór i stąd łatwość  
przenikania gatunków południowych, znaczna pierwotność terenu 
wyrażająca  się w dużej ilości spotykanych tu gatunków roślin 
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i zwierząt oraz zaniedbanie przez przyrodników (są to może naj­
mniej zbadane okolice w Polsce) — wszystko to woła wprost o za­
interesowanie się nimi.

A. Krzanowski.
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